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Cena numeru 10 groszy.

GENY OGŁOSZEŃ:
Za wiersz milimetrowy przed 
80 groszy, w tekście 85 gr,, 
za iekiseui 26 gr. O głosze­
nia tabelaryczne 50 proc., a 
świąteczne 25 proc. drożej. 
Drobne ogłoszenia po 10 
groszy. Dla poszukujących 
pracy 5 gr, za wyraz. Naj- 

mniej 1 zi.
Konto czekowe P. K. O., 

Warszawa 65.070

Prenumerata wy­
nosi miesięcznie

zf. 2.00
Adres administracji: Piisud 
ftklego Nr. 8, telefon 
telefon redakcji O S T iis  
f  lefon redakcji nocnej 

i drukarni 4-94.

Konto czekowe P. K.O.) 
Warszawa 65.070

Orgon demokratyczny nlezajtziny
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Żydowskie Towarzystwo Dobroczynności . / •
podaje do wiaaomości, źe Bal Maskowy,

który m iał się  odbyć w  dniu 23 b. m.
w Teatrze Miejskim w  Sosnowcu

został odłożony na dzień 23 marca br.
Ponowne zaproszenia na Bal Purymowy zostaną rozesłane.

Prace w poszczególnych komisjach.
Komisja prawnicza.

WARSZAWA, 19. 2. (wł.) Sejmo­
wa komisja prawnicza zajmowała 
się na dziśiejszem posiedzeniu wnio­
skiem P P S  dotyczącym zapewnie­
nia mieszkania dla zwolnionych ro­
botników rolnych. W rezultacie wy­
brano podkomisję, którą ma przed­
stawić odpowiednie wnioski.

Komisja oświatowa.
Na posiedzeniu komisji oświato­

we! rozpatrywano wnioski podko­
misji w sprawie nowelizacji art. 58 
ustawy o stosunkach służbowych 
nauczyciele, oraz ich przenoszenia. 
\  W dyskusji ustalono, te: 1) de­

WARSZAWA, 10.2. Zgłoszony 
przez klub BB. projekt naprawy kon­
stytucji spotyka się w kraju z coraz 
bardziej rosnącą popularnością.

Najgłówniejsze zasady proiek* 
fowanei reformy: wzmocnienie wła­
dzy prezydenta oraz ograniczenie u 
prawnień poselskich z równoczesnem 
zachowaniem zasadniczych p r a w  
parlamentu—znajdują uznanie wśród 
szerokich kół społeczeństwa.

Znamiennym dowodem solidar­
nego poparcia inicjatywy klubu B.

Dęby Imienia Marszalka Piłsudskiego
w każdej gminie powiatu pińczowsklego.

Trockij chory, czy otruty?
LONDYN, 19.2. Depesze iskrowe 

donoszą z Konstantynopola, że Troc­
ki) nie może być przeniesiony z Kon­
stantynopola do innej miejscowości, 
gdyż jest beznadziejnie chory. Troc- 
kij zatrzymany jest w konsulacie so ­
wi eckin w Konstantynopolu I nie 
tnoże się z  nikim stykać. Ma być

w wysokim stopniu chory na suchoty. 
Liczą się, że w każdej chwili mo­
że skończyć życie. W konstantyno­
politańskich kołach krąży pogłoska, 
te  powodem choroby jest stopniowe 
zatruwanie Trockiego przy pomocy 
potraw i napojów, podawanych mu 
przez agentów czerez wy czajki.

Amanullach rezygnuje z walki.
cyzja w sprawie przenoszenia nau­
czycieli należy do ministra, ale po 
wysłuchaniu opinji komisji, składa­
jącej się z 4 członków, powołanych 
z pośród członków komisji dyscy­
plinarnej i mianowanego przez mi­
nistra przewodniczącego z pośród 
podległych mu urzędników. 2) prze­
niesienie może nastąpić tylko ze 
względu na dobro szkoły, w której 
nauczyciel pracuje, 5) przeniesienie 
może nastąpić na wniosek bezpo­
średniej władzy nauczyciela, 4) prze­
niesienie może mieć miejsce jedynie 
z końcem roku szkolnego, 5) nau­
czycielowi przysługuje prawo wy­
boru, albo zgodzić się na przenie­
sienie, albo pójść na emeryturę.

WIDEN, 19. 2. (wł). wllnited 
Presse« donosi z Allahabadu, że 
sytacja Amanullacha znów się po­
gorszyła. Według najnowszych w ia­
domości, Amanullach miał opuścić 
Kandahar, celem udania się do miej­

sca, położonego w północno-za­
chodnim Afganistnnie. Istnieje przy 
puszczenie, że ma zamiar wyjechać 
do Europy, uważając walkę za bez­
owocną, ze względu na brak wszel­
kiego poparcia.

Morderca szofera taksówki na szosie pod Wieluniem 
zawodowy włamywacz aresztowany.

Dekret o sądownictwie na dzislejszem plenum sejmu,
WARSZAWA, 19. 2. Na dzlslej- denta Rzeczypospolitej o ustroju 

szem posiedzeniu selmu omawiano sądów powszechnych, który prze- 
sprawę nowelizacji dekretu prezy- szedł już przez komisję prawniczą.

Powszechny glos za zmianą konstytucji
Liczne wiece B .B . w całym kraju.

KRAKOW, 19. 2. Przed kilku ty­
godniami donosiły p i s m a  o 
zamordowaniu na szosie w pobliżu 
Wieiunia Jana Skaieniaka, szofera z 
Krakowa,

Obecnie aresztowano jako spraw 
cę zbrodni zawodowego złodzieja t 
włamywacza Mieczysława Bore­

ckiego.
Borecki przyznał się do winy 1 

podał, że towarzyszką jego w cza­
sie dokonania zbrodni była niejaka 
Stefania Swiderska, »artystka z dy­
plomem* szkoły filmowej w War 
sza w ie.
Swiderskiej poszukuje policja

Zbrodniarze 1 umysłowo chorzy
pozbawieni prawa do potomstwa.

B., są rezolucje, które zapadły o- 
statniemi dniami na licznych wie­
cach I zgromadzeniach urządzonych 
przez BB. w różnych miejscowo­
ściach kraiu.

W niedzielę wiece takie oobyły 
się m. in. w Kielcach, Bydgoszczy, 
Tczewie, Kaliszu, Lidzie, Nowogród­
ku ! Nieświeżu.

Na zgromadzeniach tych wielo­
tysięczne tłumy opowiedziały się 
za projektowaną przez BB. reformą 
konstytucji.

BERLIN, 19. 2. W 19 stanach 
Ameryki Północnej obowiązuje usta­
wa, według której zbrodniarzy i u- 
mysłowo chorych można uczynić 
|>ezpłodnymi.

Ustawa ta była zastosowana w 
ubiegłym roku wobec 10.000 męż­

czyzn, z czego na sam ą Kal i fo rn ię  
przypada 5.000.

Członek towarzystwa anttx. 
logicznego Schreiber stwierdza, n u  
podstawie danych statystycznych, że 
przyczynia się to do poprawieni? 
rasy ludzkiej.

Cielę o dwu głowach przyszło na świat pod Palenicą.
WARSZAWA, 19. 2. Krowy m a­

ją szczęście do potomków z dwie­
ma głowami. O potwornych cielę­
tach słyszy się dość często, nato­
miast nikt nie widział dwugłowego 
konia, psa, ani kota.

Wczoraj, w oborze przy willi p. 
Edmunda Swiercichowskiego w

Miedzeszynku pod Falenicą, przy­
szedł na świat byczek o dwu gło­
wach. Urodził się 1 zdechł.

Właściciel zamroził cielę I czeka 
— a nuż zgłosi się przedstawiciel 
uniwersytetu i zabierze potworka dc 
muzeum.

Ifiszpanja przystąpiła
do paktu Keiłoga.

KIELCE, 19. 2. Donoszą z Piń­
czowa, iż na organizacyinem ze­
braniu powiatowego komitetu obcho­
du imienin marszałka Piłsudskiego

uchwalono m. In. we wszystkich 
gminach powiatu pińczowsklego po­
sadzić w stosownych miejscach dę­
by imienia marszałka Piłsudskiego.

Sroga zima 7-miesięcza w 1740 roku.

MADRYT, 19. 2. (wł). Rada g a ­
binetowa uchwaliła przystąpienie 
Hiszpanjl do paktu Kelloga I znio­
sła świętowanie poniedziałku i wtor­
ku zapustnego. Na przyszłość po ­
chód masek dozwolony będzie je­
dynie w niedzielę zapustną*

POZNAN, 19. 2. W metrykach 
parafji Wielichowa w Poznańsklem 
ks. proboszcz Perkowski zapisał 
poniższe ciekawe cila rolników no* 
talki o srogiej zimie z r. 1740. ... t

»Mrozy zaczęły się w końcu paź­
dziernika 1739 r., przyczem tydzień 
po 3 Królach był niezwykle mroźny. 
Ziemia przemarzła na 1.20 mtr., 
pszenica wyginęła, żyta też były b. 
rzadkie, drzewa jak włoskie orze­
chy, wino, brzoskwinie, śliwki, mo­
rele, zioła, lilje, narcyzy, tulipany i

Inne też powymarzały. Wody na 
1.20 mtr. I głębiej pozamarzały, tak 
że trudno było nawet lodu urąbać.

Ludzie poodmrażall nosy, wargi* 
ręce 1 nogi, mnóstwo ptaków I ryb 
wyginęło. S roga ta zima trwała aż 
do Zielonych Świątek dnia 5 czerw­
ca. Żniwa wielkie zaczęto 24 sierp­
nia razem z jaremi. Kto rychło siał 
jarzyny, nie żałował, kto późno — 
pożal się Boże, gdyż późny groch, 
len, rzepę I kapustę .zjadły wniwecz 
wąsianki, - ~ -

ŻOŁĄDEK— 
fo stróż zdrowia
regululq go  i łagodnie przeczyszczają

Pigułki przeczyszczające
ze sltnksem 

A pteki W. B o ro w sk ieg o  
Warszawa, Jerozolimska 59.

Dziś umiarkowanie mroźno.
Wczoraj w całej Polsce o godz, 

8-eJ naogół dość pogodnie. Tem< 
peratura minus 18 w Warszawie, 
Lwowie 15, Pińsku 12, Gdyni 17, 
Krakowie 14, Wilnie 17, Poznaniu 
15, Lidze 15, Lublinie 20, Białym­
stoku 15, Brześciu 17, Kielcach 15, 
Bydgoszczy 16, Zakopanem 5, Tar­
nopolu 16, Hall Gąsienicowej 7,

Dziś: Na wschodzie chmurno I 
gdzieniegdzie opady śnieżne. Poza 
tern dość pogodnie. Rankiem mali 
sto. Umiarkowanie mroźno, Słabe 
wiatry wschodnie.

C zy  zn a  już Pani 
najskuteczniejszy środek leczący

O D C I S K I  
S A L W A T O R
Apteki W. Borowskiego w Warszawie.
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Coisf się stało,
gdyujf domy w Sosnowcu były na kółkach 7

Straszna przepowiednia r. Wolffa.
Wielka dyskusję na sobołniem 

posiedzeniu rady miejskiej wywoła­
ła sprawa uchwalenia dodatku do 
państwowego podatku od nierucho- 
ści w wysokości 50 proc. podatku 
państwowego.

Dyskusję rozpoczął r. Wolff, ja­
ko prezes właścicieli nieruchomości 
w Sosnowcu. Z oratorskim rozma­
chem jął p. Wolff przedstawiać na­
der rozpaczliwe położenie kamie- 
niczników, wręcz twierdząc, że po ­
datek ten jest znęcaniem się nad 
nieszczęśliwymi posiadaczami do­
mów w Sosnowcu.

Przedstawiwszy w barwnych stó­
wach nędzę kamieniczników, p. Wolff 
dalej stwierdza, że dotychczasowa 
polityka budowlana magistratu jest 
na błędnej drodze, zamiast bowiem 
budowania własnych pałaców na Po­
goni magistrat powinien starać się
0 pieniądze dla właścicieli domów, 
którzyby sami budowali (następnie 
sprzedawali mieszkania i czynsz 
pobierali według własnego uznania 
przyp. red.) Wówczas mieszkań by- 
łfihv w Sosnowcu bez liku, a koszt
1 -wy byłby znacznie mniejszy

rzy budowie domów magistrac- 
l. (Tylko za »wpuszczenie« płaci- 
łoby się drożej!)

— Domy magistrackie — mówił 
p. Wolff — są zaasekurowane na 
500 tya złotych, lecz pozwoliłbym 
się zarżnąć, że kosztowały dużo 
więcej.

W końcu swego przemówienia r. 
Wolff, zwraca magistratowi uwagę 
że z jednej strony podwyższa poda­
tek od nieruchomości, podczas gdy 
w statucie od widowisk występuje 
o zmniejszenie podatKU od biletów

wstępu do cyrku z 60 na 30 proc., 
gdyz z powodu zbyt wygórowanego 
podatku cyrki omijały Sosnowiec.

Cyrk — mówił p. Wolff — prze­
ciwko nadmiernemu opodatkowaniu 
bronić się może tern, że załaduje 
swe ruchomości na wozy i na kół­
kach wywiezie z miasta. Domy w 
Sosnowcu kółek nie mają, aby o- 
puścić miasto, gdyby je jednak mia­
ły  napewnoby już dawno wyjechały 
To był argument!

Radny Witkowski, jakby czując 
że wypycha z Sosnowca swój do- 
mek, bije siarczyste brawo, a zda 
się skonsternowany prezes Pawełek 
ucisza, całkiem zresztą spokojną ga- 
lerję

Następnie zabierali głos r. Pol, 
Rzadkiewicz i wiceprezydent Jarża, 
który z żalem stwierdził, że skoro 
r. Wolff podtrzymuje swe twierdze­
nie, że domy miejskie na Pogoni 
kosztują więcej niż 500 tysięcy z ło ­
tych i za prawdę słów swoich po­
zwoliłby się zarżnąć, to dawno już 
powinien być odwieziony do rzeźni, 
gdyż domy te nie kosztują nawet 
500 tys. złotych.

Jeszcze raz zabierał głos r. Wolff, 
jeszcze raz starał się przekonać ra­
dę, że opodatkowanie właścicieli do­
mów jest całkiem zbyteczne, więk­
szość jednak rady zajęła wręcz 
przeciwne stanowisko i 50 proc. do­
datek do podatku państwowego od 
nieruchomości rada uchwaliła.

Jak twierdzą wtajemniczeni, wła­
ściciele nieruchomości w Sosnowcu 
zaprzysięgli sobie podobno na przy­
szłość budować domy tylko na kół­
kach... (P. Wolff już stara się o pa­
tent na pomysł).

Rozwój straży ogniowych
w powiecie zawierckim.

W ciągu roku 1928 stan zabez­
pieczenia przeciwpożarowego w po­
wiecie zawierckim wyrażał się w 
następujących cyfrach: 1005 kim. 
kwadratowych t e r e n u  powiatu i 
12587 nieruchomości broniło od 
ktęski pożaru 70 straży ogniowych 
ochotniczych miejskich 52, mało­
miasteczkowych 6, przemysłowych 9, 
kolejowych 2, dworskich 1. Czyli, 
że 1 straż wyszkolona i wyekwipo­
wana należycie przypada na 14, 
53 kim. kwadratowych.

Ogółem czynnych strażaków na 
terenie powiatu pracowało w roku 
roku ub. 2260, co przy ogólnem za­
ludnieniu powiatu 136420 ludzi daje 
średnio na 60,39 mieszkańców 1 go 
strażaka. Narzędzia przeciwpożaro­
we posiadały straże wiejskie: 1 s i­
kawkę motorową (straż w Porębie), 
52* sikawek ręcznych. 24 beczkowo­
zów, 30 drabin, 1050 toporów, 165 
bosaków. Straże małomiasteczkowe: 
15 sikawek ręcznych, 14 beczkowo­
zów, 18 drabin, 90 toporów, 55 bo­
saków. Straże przemysłowe i ko­
lejowe posiadają 6 sikawek motoro­
wych, 16 sikawek ręcznych, 8 becz­
kowozów, 73 drabin, 380 toporów, 
85 bosaków. Ogółem węża tłoczne­
go posiadają wszystkie s t r a ż e  
10229 metrów bieżących.

Cały majątek straży w powiecie 
przedstawia wartość zł. 450.000.

W roku 1928 straże otrzymały

-GRYPS*
N&ISKOTKZNIEI CHRONIĄ

DttAZETKI 
N BENGALSKIE

K A R P IŃ S K IE G O  
W.P0BIEGAIAC R0Z5ZERZAMUSĘ 
KATARU NA DROGI ODOKWME

Kino Teatr

„Uciecha
uąfctwa Oir.i., 
<i-a& Maju nr, 14,

Od wtorku 19 do piątku 22 lutego br. włącznie. 
Wyśniona para filmowa 

Czarująca V ILM A B A N K Y  i uroczy RO N ALD  CO LM AN

- .  : . ' v  : ^ rw  przebojowym  
dsaraacie tra-ńz _ _ 

mu p t. i  5

wad program: Start maiorów Kubali i Idzikowskieqo do lotu
przez Atlantyk.____________________ ___

WKrólce: „CARiWlCZ”  według Sabrjeli Zapolskiej.

Kino

„Wawei“
w Sielcu

obok kościoła

Od poniedziałku 18 lutego br.

WATYKAN
Nad p ro g ra m : Nad program :

PAT i PATACHON w mW o p a ł a c h .

Wielki proces o nadużycia
w urzędzie celnym w Sosnowcu.

Drugi dzień rozpraw.

subsydja od urzędów gminnych 
5500 zł.; od sejmiku: 9200 zł.: Na­
dzór nad bezpieczeństwem przeciw- 
pożarowem w zakresie organiza­
cyjnego wyszkolenia i zaopatrzenia 
technicznego spoczywa w ręku st. 
instruktora pożarniczego p. Wochtma- 
na, koszt utrzymania, którego po­
krywa seimik.

Od PZU W. uzyskano subsydium 
w wysokości zł. 23200. Rozwój i 
świetny rezultat pracy na polu po­
żarnictwa powiatu zawierckiego w 
pierwszej mierze zawdzięczamy po­
wiatowemu związkowi komunalnemu, 
na czele którego stoi starosta Cze­
sław Kowalski, otaczający opieką 
pożarnictwo całego powiatu. Pa­
trząc bezpośrednio, na prace i roz­
wój strażactwa, działającego na te­
renie powiatu zawierckiego, wierzyć 
można w pomyślne jutro tych za­
stępów, które pod sztandarem stra­
żackiego hasła: »jedenza wszystkich 
wszyscy za jednego* pełnią służbę 
publiczną na pożytek bliźnim.

Dalsze zeznania świadków.
Zdz is ław  Sojda, b. kontroler 

urzędu celnego zeznał, że oskarżo­
nego Gołębiowskiego zna jeszcze, 
kiedy służyli razem za czasów ro­
syjskich i nic o niem złego powie­
dzieć nie może.

L. Cywan, policjant, w dniu 
przeprowadzania licytacji samocho­
du pełnił służbę pilnując porządku.

LasoiV szofer, sprowadzony do 
oszacowania wartości samochodu, 
oszacował go na 3 do 4 tysięcv zł. 
co również zeznał u sędziego śled- 
azego.

Na przewodzie sądowym zezna­
wał inaczej, tłumacząc, że samo­
chód nie przedstawiał większej war­
tości jak 1000 do 2000 tys. zł. Po­
dana przez niego wartość 5 — 4 ty­
sięcy może być tylko dla amatora.

Ciekawe zeznania złożył sądowi 
Bolesław  Szczerb iński konfident 
osk. Chamczyka.

Dnia tego kiedy była licytacja 
spotkał on się z kilkoma »meklera- 
mi«, którzy opowiadali między sobą, 
że towar na licytacji kupili za 7000 
zł., a wartość jego przedstawia się 
do 20.000 zł. Dwuch »meklerów« 
znanych z przezwiska »Mosiek-An- 
druś« i »Krupniok« chwalili się o- 
trzymaniem pewnego wynagrodzenia 
za obecność przy licytaoi. Szczer­
biński dalej zeznaje że widywał o- 
skarżonego Chamczyka w towarzy­
stwie kupców Zilberberga i Orbacha.

Na zapytanie obrony, czy świa­
dek widział wykleione ogłoszenie
0 licytacji, świadek Szczerbiński od­
powiedział, że widział je dopiero 
po licytacji.

Dalej na zapytanie obrony, czy 
świadek był konfidentem Hamczyka
1 czy był wzywany do urzędu śled ■ 
czego, rzekomo posądzony o jakieś 
nadużycia, świadek odpowiadał wy­
mijająco. Wobec takiej odpowiedzi 
adwokat Forellc prosi o skonfronto­
wanie świadka z oskarżonym Ham- 
czykiem, który zadaje świadkowi 
te same pytania, co adw. Foreiie.

Świadek Szczerbiński potwier­
dził. że był wzywany do urzędu 
śledczego dodając z pewnem za­
akcentowaniem:

— Powodem tego był nikt Inny, 
tylko pan. Była to zemsta ze stro­
ny pana, za to, że pan byłeś prze­
żeranie śledzony, o czem pan wie­
dział.

M oszek F rym orgen , mekler, 
otrzymał 15 zł. od jednego z kup­
ców, za co — nie wie. Wogóle nic 
nie pamięta i plącze się w odpo­
wiedziach, zeznając przytem inaczej, 
jak u sędziego śledczego.

Po przerwie na polecenie proku­
ratora został aresztowany.

J. S erp inska, służąca Cham- 
czyków. , ..nienka lat 18 — 19, ze­
znaje z całą świadomością, że ku­
piec Orbach był dwa razy gościem 
u p. Chamczyków, lecz za jednym i 
drugim razem przyszedł, gdy była 
tylko sami pani Chamczykowa. Po­
czekał więc na przyjście pana i 
poszli razem. O czem rozmawiali, 
nie wie.

P rzew odniczący: — Czy u pp.
Chamczyków bywali goście?

Świadek: — Bywali niezbvt 
często.

Przewodniczący: — Czy bawio­
no się hucznie? Czy było dużo do 
jedzenia?

Sw : — Było skromnie. Bvło k il­
kanaście cytryn i pomarańczy!?

Jan Kamei z Warszaw w, urzęd­
nik komory celnej. Zna Gołębiow­
skiego, jako uczciwego człowieka,

A ierw aser z Warszawy, kupiec 
— licytant od 30 lat we wszystKicfc 
urzędach celnych.

Przeczytawszy "ogłoszenie o li­
cytacji w Sosnowcu, przyjechał, ku­
p ił trochę złota i artykułów aplecz* 
nvch i odjechał. Jak długo trwała 
licytacja, nie pamięta.

Dalej zeznawali świadkowie obro 
ny: mecenas Heftman, A ron  Bu 
gasjk i, Ferdynand Muster, Józei 
Surow iecki, Stefan K ow alczyk 1 
W, S trze lczyk.

Sw. Berek Sztajn ic
Przewodniczący: — Co świadek 

wie w tej sprawie?
Sw.: —  Wiem tylko tyle, że ku­

piłem na tej licytacji samochód za 
1550 zł.

Przew.: — A co więce1?
Sw.: — Co mam więcej wiedzieć.
Prokurator: — Czy świadek był 

na sublicytacii w hotelu angielskim?
Sw.: — Nie... Ja sobie tylko tak 

tam byłem.
Prok.: — Czy widział się tam 

świadek z Fruhmorgenem?
Sw.: —  Tak, widziałem się i on 

mnie prosił, żeby mu pożyczyć 15 
zł., które mu pożyczyłem i dotąd 
jeszcze mi ich nie oddał, bo on jest 
biedny człowiek.

Prok.: — Na co świadek kupo­
wał samochód?

Sw.: — Dla siebie, do jeżdżenia 
za interesami. Dotąd jednak samo­
chód stoi i nikt go kupić nie chce, 
a ja za niego zadrogo zapłaciłem.

Prok.: — Czy świadek był u 
Kossa i proponował mu kupno sa­
mochodu i za ile?

Sw.: — Byłem i żądałem za sa­
mochód 2.400 zł.

Następnie zeznaie świadek Sl. 
Kaiorus, b. służąca Hamczyka oraz 
świadkowie obrony: Gawryłowicz, 
zastępca prezesa urzędu celnego 
w Mysłowicach, Zardecki, b. kie­
rownik urzędu celnego w Sosnow­
cu, Neugebauer i Jeiińska b. urzęd­
nicy urzędu celnego w Sosnowcu. 
Wszyscy świadkowie dają jaknailep- 
szą opinję o oskarżonym Gołę 
biowskim.

Z kolei sąd przystępuje do za­
przysiężenia nowych świadków t  
mianowicie: Ko3sa, Duszy, Adamez 
i Kucharskiego.

Przesłuchani ci świadkowie nie 
wnieśli do sprawy nic nowego.

Dalej zeznawał beg ły Mikołaj 
GeJfner, naczelnik wydziału mini- 
8terjum skarbu. Biegły dał wy­
czerpujące odpowiedzi na cały sze­
reg pytań, zadawanych mu prze* 
prokuratora i obronę.

Między innemi biegły twierdził, 
że niema specjalnych przepisów 
polskich, normujących sprawę licy­
tacji w urzędach celnych, jak rów 
nież niema przepisów, normujących 
godziny rozpoczęcia licytacji.

Po przesłuchaniu biegłego sąe. 
ogłosił przerwę, poczem 
za rządz ił odroczeń.e spraw y do 

dnia 27 bm. 
i na wniosek prokuratora sąd pos­
tanowił zawezwać św adków: j. So­
bieraja z Częstochowy, Brandesa z 
Myszkowa,, Kantora ze Święto­
chłowic, Naunana G ro :n e ra  z. Sos­
nowca, R. Koi -osiewicza z Ry-bnikff 
> Si. Stradowskiego z Sosnowca
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Dalsze obrady kongresu 
federacji zw. zaw. prac. umysł.

Katowicach.
W p o n i e d z i a ł e k  »Expres 

Zagłębia« podał sprawozdanie z 
przedpołudniowych obrad kongresu 
(ederacjl związków zawodowych pra­
cowników umysłowych.

Popołudniowe obrady po spo­
życiu wspólnego obiadu koleżeń­
skiego rozpoczęto referatem na te­
mat ^Pracownicy umysłowi w świe­
tle sytuacji gospodarczej kraju«, wy­
głoszonym przez wiceprezesa fede­
racji związku p. L. Maciejewskiego.

Następnie dłuższy czas obra­
dowały komisje: mandatowa, orga­
nizacyjna, polityki społecznej oraz 
©dbyły się wybory komisji kon­
gresu i kontrolującej. Ostatecznie 
kongres zakończono uchwaleniem 
szeregu rezolucyj, które ze względu 
qa ich rozmiar będą umieszczone w 
streszczeniu w najbliższych numerach 
»Expresu«.

W kongresie z pośród przed­
stawicieli władz obecni byli: delegat 
ministerjum pracy i op. społecznej 
radca J. Zagrodzki, przewodniczący 
komisji pojednawczo arbitrażowej 
Jnż. Kossuth, komisarz demobiliza- 
cyiny inspektor okręgowy J. Gallot 
I reprezentat zakładów ubezpieczeń 
społecznych dyr. Gunia.

KRONIKA.
KALENDARZYK.

Dziś: Leona 
Jntro: Maksymiliana 
Wschód słońca 6 42 
Zachód „ 16.57

RADIO.
K A T O W I C E .

Środa 20 —  lutego.
i  i ,86 Sygnał czasu z obserwatorium  

ssfronomicznego w Warszawie, hejnał z 
wieży mariackie! w  Krakowie, oraz kom. 
loin.-meieorologiczny z Warszawy.

15,45 Komunikaty polskich związków  
zrzeszeń gospodarczych wei. śląskiego.

16,— Muzyka płyt gramofonowych.
17,— Transmisla z W arszawy. Odczyt 

pt .Ostatnie wyprawy oceanograficzne*.
17.25 Odczyt z działu: „Wykład języka 

polskiego* pt. „Typy kobiece w twórczości 
doby pozytywizmu*.

17.55 Koncert symf. popularny z W a r  
azawy.

18.50 Rozmaitości, poczem zapowiedź 
programu na dzień następny.

19,10 Pogadanka z działu: „Gospodyni 
śląska*.

19.56 Sygnał czasu z obserwatorium  
astronomicznego w Warszawie.

20,— Odczyt pt. „SzKice z niwy pol­
skiej Śląska*.

20.50 Koncert wieczorny muzyki ka­
rne: ainei.

21,—  Autorski występ literacki z W ar- 
azawy.

21.25 Daiszy ciąg koncertu.
22,— Transmisja komunikatu lotniczo* 

meteor. 1 PAT. z Warszawy.
22.50 Transmisja muzyki lekkiej i  ka­

wiarni „Astorja*.

Rozdziobią cię kruki, wrony...
Tragiczna śmierć slarcj źebraczUi.

L U T Y

Środa

Biała, milcząca i nielitościwa 
śmierć powaliła na śnieżny całun 
starą pięćdziesięcioletnią żebraczkę. 
Katarzyna Orda wolniutko zdążała 
do wsi Rudnik Mały w powiecie 
zawierckim. Szukała schronienia 
przed mroźnym wichrem za ścianą 
ośnieżonych lasów i tam zmęczona 
siadła, aby nie wstać więcej. Zbie-

Co wyświetlają kina:
Kino „W awel" »WATYKAN«. 
Kino „Uciecha" »Kochankowie«

Teatr w Katowicach.
Środa, dnia 20 bm. »P i ę k n a 

tonka«.
Czwarlek, 21 bm. »Aida« z p. 

A. Czapska.
Niedziela, dnia 24 bm. »Jej tan­

cerza w Sosnowcu.

Z Kłełc.
fk) Sprostowanie. Zarząd związ­

ku pracowników umysłowych prosi 
o wyiaśnienie, iż p Świątkowski zo­
stał soołfcz kowany przez p. Osta­
szewskiego nie na balu w woiewódz-. 
lwie, lecz na balu stowarzyszenia 
rzemieślników przv ul. Orlej 4

(k) V s T y e i e c z k a  narciarska.
Sport narc^rski w mieście Kielcach 
Jest prawe nieznany. Na ludzi, je -' 
żdżącycb na banach, patrzy się tu

gły się stadami wrony, pierwsi he­
roldowie zgonu.

Trupa żebraczki znaleziono do­
piero w gęstym poszyciu lasu po 
kilku dniach i zawiadomiono policję. 
Staruszka miała już objedzone usta 
i Iwarz przez żarłoczne ptactwo. 
Przewieziono ją do kostnicy parafji 
Starcz.

jak na dziwolągów. Ostatnio 4 ty 
pułk piechoty, chcąc zrobić wyłom 
w dotychczasowych zapatrywaniach 
na tę dziedzinę sportu, urządził sze­
reg na ten temat wykładów.

W niedzielę zaś, dnia 17 lutego 
b. r. towarzystwo »Sokół« urządziło 
bardzo miłą wycieczkę narciarską 
w pobliskie góry.

(k) Lichwa węglowa w Mie­
chowie. Kupiec węglowy w Mie­
chowie, Piotr Gażdzicki, chcąc wy­
korzystać »konjunkturę« węglową, 
sprzedawał go w czasie najwięk­
szych mrozów biednej ludności po 
9 zł. za korzec, zamiast po zł. 6 z 
groszami. Sprytnym kupcem zajął 
się p. prokurator. Po tym wypadku 
pasek węglowy w Miechowie pękł.

(k) Trag iczne skutki pozosta­
wienia dziecka bez opieki. 17 bm. 
Józefa Winczewska w Przesławi- 
cach, gm. Jaksice pow. miechow­
skiego, wychodząc do sklepu we 
wsi, pozostawiła w mieszkaniu 3 
letniego synka, Zdzisława. Ponieważ 
przed wyjściem Winczewska napa­
liła w żelaznym piecyku, mały 
Zygmuś dokładał ciągle drewien, aż 
spowodował ogień i dużo dymu. Nim 
matka wróciła, chłopiec się zadusił.

(k) Morderstwo przez okno. 
Dnia 15 b. m. około' godz. 23 zo­
stał zabity w swem mieszkaniu wy­
strzałem rewolwerowym przez okno 
—  Kowalski Michał, lat 24, zanresz- 
kały w Opatowie przy ulicy Okaliń- 
skiej. Tło zabójstwa, jak i sprawca 
narazie nieznane. Dochodzenie pro­
wadzi się. _ _ _ _ _ _

Z Sosnowca.
(s) Węgiel dla biednych. Ma­

gistrat zakupił większą ilość węgla, 
który jest sprzedawany ludności 
biednej po 3 zł. 80 gr. korzec.

Sprzedaż węgla odbywa się na 
placu obok kotłami Kubalki i fabry­
ki Woźniaka codziennie od 9 ej do 
3 po poł.

(s) Sprostowanie. Wiadomość 
o odłożeniu sprawy o obrazę p. A. 
Haukego dotyczyła nie p. prezyden­
ta Michla, lecz p. J. Wolifa, co ni- 
nieiszem prostujemy.

(s) Posiedzenie zarządu P C K .
w Sosnowcu odbyło się wczoraj z 
udziałem przedstawicieli instytucyj, 
organizacyj społecznych, urzędów 
państwowych i wojska w sprawie 
zorganizowania drużyn ratowniczych 
na terenie powiatu będzińskiego.

Postanowiono urządzić kurs dla 
instruktorów tych drużyn, przyczem 
instruktorzy mają być kształceni 
jednocześnie zarówno w kierunku 
obrony przeciwgazowej, jak i ratow­
nictwa przeciwgazowego i ogólne­
go samarytańskiego.

Zebrani wybrali komisję, która 
łącznie z oddziałem PCK. i LOPP. 
opracuje szczegóły zorganizowania 
tego kursu.

W dalszym ciągu zarząd od­
działu PCK. zastanawiał się nad ko­
niecznością przygotowania akcji ra­
towniczej na wypadek ewentualnych 
możliwych klęsk, spowodowanych 
tegoroczneml mrozami, a które na­
stąpić mogą po ustąpieniu mrozów. 
W tym kierunku postanowiono za­
prosić prezesów wszystkich kół, 
wchodzących w skład oddziału, oraz 
władze administracyjne, samorzą­
dowe, przedstawicieli wojska i stra­
ży ogniowych na posiedzenie w naj­
bliższą niedziele w ceiu omówienia 
tej snrawy. Oprócz tego zarząd

oddziału rozpatrzył cały szereg 
spraw bieżących,

(s) Rejestracia podoficerów  
rezerw y Sosnowca i okolic, w ce­
iu zorganizowania się i założenia 
związku odbywa się we wtorki, 
czwartki i soboty od godz. 19 ej 
do godz. 21, a w niedzielę od godz. 
9 do godz. 11, do dnia 2 marca r.b. 
w lokalach: K. S. »Sirzała«, ul. 1 go 
maja nr. 24, K. S. »Swit« ul Ma­
riacka nr. 1, K. S. »Sosnowiec« 
ul. Wiejska nr. 8, i sala harcerską 
we wsi Milowice.

(s) Z  życia kupiectwa żydow ­
skiego. Kupiectwo żydowskie po­
stanowiło wysunąć, jako kandyda­
tów na radców do izby przemysło­
wo-handlowej z nominacji pp. L. 
Finkielsztajna, H. Liwszyca i S. 
Wulfsohna, jako zaś kandydata z 
kooptacji p. Reinera. Największe 
szanse wejścia do izby z nominacji 
posiada p. Finkielsztajn.

Z Będzina.
fb) Budżet sejmiku. Sejmik bę­

dziński, począwszy od dnia dzisiej­
szego na przeciąg 7 dni, wyłożył 
do przeglądu osobom zainteresowa­
nym budżet sejmiku będzińskiego 
uchwalony na 1929/30 rok.

(b) O ddział klubu m łodzieży  
Im. m arszałka Piłsudskiego. W'
niedzielę w lokalu związku strze­
leckiego odbyło się organizacyjne 
zebranie, w celu utworzenia na tere­
nie Będzina oddziału klubu mło­
dzieży polskiej im. marszałka P ił­
sudskiego. Po wygłoszeniu przez 
R. Kickiego z Dąbrowy referatu na 
temat: »Praca kulturalno - oświato­
wa młodzieży«, wybrano tymczaso­
wy komitet, który zajmie się orga­
nizowaniem nowej placówki.

(b) S tróże nocni sprzedają  
wódkę. Dwaj bracia Awadje i Szmui 
Sandzerowie, (ul. Boczna) z zawodu 
Stróże nocni (prywatni), zostali o- 
skarżeni przez Szkutnika, Gzichow- 
ska 31, o potajemną sprzedaż wód­
ki na ulicy w czasie stróżowania 
powierzonych im sklepów.

Przyczyną zameldowania w ko­
misariacie o tym fakcie było pobra­
nie wygórowanej ceny za wódkę.

Z Czeladzi.
(c) Z głównej komisji w y­

borczej w C zeladzi. Główna ko­
misja wyborcza na posiedzeniu w 
dniu 18 bm. unieważniła listę nr. 5 
(blok robotniczy) z powodu kom­
promitacji politycznej wyborców 
zgłaszających listę, oraz skreśliła z 
listy nr. 2 (PPS). Cioska i Kacz­
marczyka, jako niefigurujących w 
listach w y b o r c ó w .  Na tej 
samej zasadzie skreślono listy nr. 3 
Rechnica Herszlika, Bronchera Ja- 
kóba, Nuzbauma Herszla, Klajmana 
Haima, a z listy nr. 7 Franciszka 
Grząbę, Mikołaja Majcherczyka I 
Walentego Janotę, tych dwóch os­
tatnich na własną prośbę.

(c) Im ieniny m ąrszałka P ił­
sudskiego. W dniu 18 bm. o go- 
dzinię 6 wieczorem w domu lu­
dowym na »Satuinie« odbyło się 
organizacyjne zebranie komitehi ob­
chodu imienin marsz. Piłsudskiego. 
Na przewodniczącego komitetu po- 
powołano p. Władysława Kowal­
skiego.

Komitet postanowił zaprosić do 
współpracy wszystkie miejscowe 
organizacj

Na zebraniu ustalono program 
uroczystości, który zostanie przed 
stawiony na zebraniu wszystkich or 
ganizacyj w dniu 27 bm do za­
twierdzenia.

(c) Z a  b rak  kart rzemieślni­
czych policia czeladzka pociągnęła 
do odpowiedzialności 28 rzemieślni­
ków. Pociągniętym do oppowiedzia' 
ności grozi kara do 200 zł.

(c) Z a  znieważenie lekarza  
powiatowej kasy chorych w czasie 
urzędowania, dr. Wiśniewskiego, po­
licja pociągnęła do odpowiedzialno­
ści Józefa Śliwińskiego, Bytomska 67

Z Grodźea.
(g) Z  życia t owa r zs t wa  „Li­

ra" w Grodźcu. Dn. 21 łutego br 
o godz. 7 wieczorem- w lokalu »Li- 
ry« odbędzie się lekcja chóru mie 
szanego. Ponieważ chór towarzy­
stwa »Lira« ma brać udział w zjeż- 
dżie w Poznaniu, a także w przy­
gotowaniach na wieczór muzykalno- 
wokalny, przeto uprasza się człon­
kinie towarzystwa i miłośników pie­
śni o liczne przybycie. Cześć pieśni' 

 Zarząd.

Z  Dąbrowy.
(d) Działalność komisji rewi 

zyinej. Nadzwyczajna ko m isa re 
wizyjna do przejęcia majątku miej- 
skiego, rozpoczęła w tych dniach 
swą działalność: Członkowie komi­
sji po wspólnej naradzie rozbili się 
na podkomisje. Pewna część bada 
oddział skarbowy, inna ogtąda in­
westycje miejskie, inna znów przej 
muje akta i rachunki i t. p.

(d) Zebranie organizacyjne. W 
czwartek, dnia 21 bm. o godz. 7 
wieczorem w sali posiedzeń rady 
miejskiej odbędzie się zebranie orga­
nizacyjne obywatelskiego komitetu 
obchodu Imienin marszałka Piłsud­
skiego.

(d) Z  życia harcerzy. W dniu 
12 bm, odbyła się uroczysta wie­
czornica harcerska w plutonie har­
cerskim im. Zawiszy Czarnego. Na 
uroczystość zaproszono gości oraz 
rodziców harcerzy.

Pierwszy przemówił do zebra­
nych p. Baron, komendaf 1 zagłę- 
biowskiei drużyny, wskazując cel 
życia harcerskiego. Następnie kie­
rownik szkoły p. Szkup, jako do­
bry przyjaciel i opiekun młodych 
harcerzy, życzył i zachęcał do pra­
cy nie tylko w nauce, ale także w 
harcerstwie.

Wieczór mile spędzono, przy 
herbatce, podczas której harcerze 
popisywali się śpiewem, grą na 
skrzypcach f zabawach. Goście, 
.rozchodząc się, życzyli dalszej owo­
cnej pracy młodym zuchom. Trze­
ba dodać, że organizatorem tej dru 
żyny był p. Piotr Reron, który du 
żo czasu poświęca idei harcerskie! 
na terenie Dąbrowy i Zagórza.

(d) Sam obójstwo. Wczoraj na­
piła się esencji octowej Antonina 
Siwczyńska, zamieszkała na ko­
palni Flora. Wezwano lekarza, kto 
ry po przepłukauiu Siwczyńskiej 
żołądka, w stanie, nie zagrażającym 
Jej życiu, pozostawił ją na kuracji 
w domu.

Przyczyną samobójstwa był za­
wód miłosny.

(d) Z łodzieje  węgia. W zwią­
zku z notatką o powyższym tytule 
komunikujemy, że Adam Król z Za 
górza nie ma nic wspólnego z jed 
nym ze złodziei węglowych tego 
samego nazwiska i imienia, zamiesz­
kałym na kolonji Staszica koło Dą 
browy.

(d) Kradzież palta. Slanisła 
wowi Angorze, zamieszkałemu w 
Ząbkowicach, skradziono wiszące w
przedpokoju palto wartości 150 zł.

Reklama j«*t dźwhjflią fea#óiai
BiaESBSMBaHBS
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Z Zawiercia,
(:i ) W ybory prezesa _ okręgu 

s traży  ogniow ych, W środę, 20
bm. w starostwie; odbędą się wybo­
ry nowego prezesa okręgu straży 
ogniowych. Prezesem okręgu był o- 
becnie raź. Szymanowski.

(z) Sen  zimowy rady  miejskiej. 
Rada miejska zapadła w katalep- 
tyczny, wywołany zapewne srogieml 
mrozami sen. C);cowle miasta grzeją 
zgrabiałe i opracowane* dłonie 
przy własnych i cudzych ogniskach, 
powierzywszy sprawy miejskie opie­
ce losu. Szereg statutów czeka a- 
p roba ty rady, szereg spraw ważkich 
dią miasta czeka na koniec drzemki 
zimowej radnych. Może się przecież 
obudzą, bo i mróz zelżał 1 węgiel 
przyszedł do magistratu.

Mord rabunkowy w Królewskiej Hucie.
Onegdaj o godz. 7 rano znalazła 

policja na polach naprzeciw ul. Ko­
ścielnej, niedaleko rzeźni w Królew-. 
skiej Hucie, strasznie zmasakrowa­
nego handlarza bydła z Ostrzeszo­
wa w Poznańskiem Idziego Bryka, 
liczącego lat 50. Czaszka ofiary by­
ła roztrzaskana i oblana zastygłą 
krwią, nogi, uszy i ręce odmrożone. 
Ofiarę przewieziono do miejscowe­
go szpitala, gdzie stwierdzono, że 
sprawca jaklemś tępem Żelaznem 

C narzędziem rozstrzaskał Brykowi 
czaszkę. Bryk dawał jeszcze słabe 
znaki życia, jednak wkrótce zmarł.

Stwierdzono, ie  poprzedniego 
dnia zainkasował on w rzeźni w 
Król. Hucie 27.000 zł. za dostarczo­
ny towar 5 miał w nocy odjechać 
do Poznania. W jakich okoliczno­
ściach znalazł się na polach obok 
rzeźni, dotychczas nie wyjaśniono. 
Również policja nie natrafiła dotych 
czas na ślad morderców. Stwierdzo­
no, że z zainkasowanej kwoty 27000 
zł. zrabowano 15.000 zł.

Sp. Bryk pozostawił żonę i o- 
śmioro niezaopatrzonych dzieci w 
Ostrzeszowie. Policja wyznaczyła 
nagrodę za wyświetlenie mordercy.

DROBNE OGŁOSZENIA.

K upno i sp rz e d a ż .

Z Olkusza.
(ot) X  poi, azw. zaw , pr. h. i p. 

w O lkuszu. W ostatnią niedzielę 
‘ukonstytuował się nowy z a r z ą d  
Z.Z.P.H. i P.. w skład które gowcho- 
dzą: pp. Stokort — prezes, Kaznow- 
ski zastępca, St. Chodorowski —• 
sekretarz ? Kotowicz -— skarbnik.

(ol) Komitet świetlicy policyj­
nej. Onegdaj odoyło się drugie 
zebranie członków świetlicy policyj­
nej w Olkuszu^ na klórem został 
wybrany zarząd: pp. Filawski — 
przewodniczący, Parasol — zastęp­
ca, J. Kondek — sekretarz, Szymo- 
monek —• skarbnik, i Unger za­
stępca.

Zarząd świetlicy przystępuje na- 
razie^do zredagowania odewy z  a- 
pelem do składania na ten cel ofiar 
i sporządzenia, list ofiar. Akcja zbie­
rania dobrowolnych ofiar obejmie 
również niektóre miejscowości w 
powiecie.

(o!) B udżety szkolne na ro k  
1929-30. Na óstatnłem posiedze­
niu rady szkolnej powiatowej roz­
patrywano projekty budżetów na 
rok 192/5®, dla szkół w poszcze­
gólnych gminach.

Według lego próiekfu, budżety 
wynoszą: w gminie Minoga zł. 5.006. 
Żarnowiec z t  28.981. Wolbrom zło­
tych 18.584.22. Sułoszowa zł. 28.124 
Sławków zl. 8281. Rabsztyn zło­
tych 12.864 Pilica zł. 22.927. Ogro­
dzieniec zŁ 10.668. Kroczyce zło­
tych 7.224 Kidów zł. 6.611. Jan- 
grot zł. 15.796. Oanowice zł. 10.978. 
Bolesław zł. 14.759. Skała złotych 
9.584.25 _ .,.

Zycie gospodarcze.
GIEŁDA.

Warszawa. 19.2.
Nowy sorte 8.96 
Londyn 45,87%
Paryż 54.85'/,
P rag a  26.45- t3M«*/* i 
W łochy 46,67 
Belgia 125.88 
Szw ajcaria 171.88 
H olandia 5S7.8&
Doi. War. pr. obr. 8.89 
5% Poż. Przem, Doi. zt. 108.80—108,00 107,00 
0% Poż. K ohw ersaeyina zł. 67.00 
1% Poż. Inweat. zt. 115,00—115,60—H i.— 

Tendencja: nieco mocniejsza

AKCJE.
Warszawa, 19.2.

FsnU Dyskontowy 158,00 
■lalopolski 27.—

,nK Polski 176,00—178,50—177,80 
H'ink spót. zarobk. 88.00 
".ijewaki 96.00
S iła  i Św iatło 138,00— 156.—
Cukier 45,68—46,08 
firle i 62.00 
Węgiel 9O.&0—91,00 
Nobel 21,60 
U  pop 36,78
Ostrowiecki h . 10480—105,00 B 104,50-104.- 
Parow ozy 51^00—6100 
Rudzki 41,00
Starachow ice 58.78—54,78 
H aberbusz 216.00

Tf>nii«t>eta: naogół mocniejsza

Prenumerujcie 
„Expires Zagłębia4*

Cadyk, który jeszcze nie widział anteny
Po 8 latach dobrowolnego zamknięcia, reb Mendele 

opus dl mieszkanie.

i 6 fotografji artystycznie w y  
11 <Cl konanych zł. 10 w zakładzie 

Michał Steimaszczyk, Sosnow iec - Pogoń, 
ul. O rla 4.

Do sprzedania budka w dobrym punkcie 
7, towarem lub bez. W iadomość w „fix* 

presie“ Sosnowiec.

Autobus „Forda" na nowych gumach W 
dobrym stanie sprzedam  tanio. Wia­

dom ość „Ezprea Zagłębia* Będzin.

Piec przy ul. Rudne) do sprzedania. W ta* 
dom ość Piłsudskiego 104, G abryś.

Do sprzedania harm onia stoliczkowa no* 
wn. Ulico 1-go m ata nr. 17. Pqczkcw-

akt.

P o s a d y  1 p ra c e .

Wśród chosydów z południowych 
okolic b. Kongresówki gruchnęła 
wieść radosna:

— Cud w Kozienicach! Święty 
rebe Mendel Papiernik opuszcza 
mieszkanie, w którem

spędził 8  iał, 
nie postąpiwszy kroku poza próg 
domostwa!

Bowiem rebe był dobrowolnym 
więźniem.

Żeniąc się, złożył ślubowanie, że 
nie wyjrzy na świat Bożv do chwili, 
póki los nie obdarzy go synem.

1 jak na złość rodziły się 
sam e córki.

Co rok, co dwa lata zjeżdżali się 
do Kozienic wielbiciele, w syna- 
godzę odprawiano modły, ocze­
kując przyjścia na Świat potomka 
płci męskiej. Niestety, za każdym 
razem następowało rozczarowanie. 

Reb Mendele miał ogółem 
siedem córek, 

z których sześć wychowało się 
szczęśliwie.

Ostatecznie, złamany niepowo­
dzeniem, postanowił wyrzec się 
resztek urody życia. W roku 1923 
złożył uroczystą przysięgę iź 

nie weźmie do ręki 
żadnego pieniądza, banknotu, nawet 
weksla, póki nieba nie odwrócą klę­
ski od jego rodu.

f stał się cud. W ubiegły czwar­
tek p. cadykowa powiła 5 kilogra­
mowego syna, zdrowego, żarłoczne­
go i pełnego werwy.

Wzruszony ojciec zemdlał % ra­
dości. Ochłonąwszy, złapał

dziecko na ręce
1 długo skakał po mieszkaniu. Na­
stępnie wezwał swego sekretarza i

— Słuchaj, gabe, czy to praw­
da, ie  teraz kursują srebrne pieniądze

— Tak jest, reb Mendele, one 
dobrze kursują. A za Jaki rok — to

może będą i złote, f #
— Pokaż mi to srebra
Przerzucaląc monety z ręki do

ręki, cadyk przysłuchiwał się dźwię­
kowi szlachetnego metalu.

Wieczorem odbył pierwszy spa­
cer w podbitej lisami szubie. Uj­
rzawszy na gmachu szkoły antenę, 
zagadnął gabego:

— Po co oni powiesili te druty? 
Czy to ?■

do suszenia bielizny? w
— To jest radjo — odrzekł se* 

kretarz — to taka elektryczna szka­
tułka, co ludzkim śpiwa, gra na 
trąbce, mówi jaka będzie pogoda 
na Jutro i Zna wszystkie języki.

— llj, bardzo się zmieniło! 
westchnął rebe.

Uroczystość »brls« odbędzie się 
za parę dni w domu cadyka. Ze 
wszech stron

zaczynają tuż zjeżdżać 
wielbiciele. Koleją żelazną na Dę­
blin — Bąkowiec o r a  z  szosami 
z Warki, Głowaczawa I Kocka.

Q o trzeb n a  starsza osoba do pracowni ca- 
kiernlczej jako gospodyni-kucharka o- 

roz dwie dziewczyny, najchętniej obeznana 
w  tym zawodzie. W iadom ość W spólna 4, 
R. Ney. ;

l /o m u n a ln a  Kasa Oszczędności Powiatu 
S \  Zaw ierciańskiego w Zawiercia, przyj­
mie praktykanta biurow ego z ukończoną 
szkołą średnią. Kandydaci zamieszkali w 
Zawierciu, winni się  zg łaszać osobiście s  
w łasnoręcznie aaplsanem l podaniam i, do 
dnia 26 bm. _ _ _ _ _ _ _ _
INotrzebny subiekt fryzjerski do  zakłada 
»  P. Barenblata. Będzin.P. Barenblata, Będzin________ ______

Wolne miejsca “ ??}■"
1929 roku.

Kandydatów do poltcjl państwowej a *  
na wyjazd 12, glserów  na roboty kanaliza­
cyjne, radiatory l hertow e28. agentów haa« 
dlowych 4, robotników niewykwalifikowa­
nych na wyjazd 47, palacz wykwalifikowa­
ny w miejscu 1, kotlarzy wykwalifikować 
nych 5, walcownlków 2, kam ieniarzy gór­
ników 15, furmanów 4, chłopców na prak«. 
tykę 6, fornal 1, służby domowej kobiet A 

Kolejność kandydatów, którzy będf 
kierowani do  pracy: 1) pozbawieni doraź­
nej akcji państwowej, 2) korzystający % 
doraźnej akcji państwowej, 3) korzystający 
s  zasiłków ustawowych, 4) poszukujący 
prac. Zgłaszać się  do  urzędu pośrednictwa 
pracy w Sosnowcu.

W ubiegłym dniu zakłady pracy zgrO* 
siły 95 wolnych miejsc.

PUPP. skierow ał do  pracy 82 osób

L O K A L E . B pala

Pokój z kuchnią, przedpokój l spiżarnia 
do wynajęcia w Sosnow cu. W iadomość 

w administracji.

Z g u b io n e  d o k u m e n ty . -m mj s l

OGŁOSZENIE.
W myśl par. 53 Rozporządzenia Ministra Spraw Wewnętrznych 

z dnia 28-go czerwca 1926 roku (Dz. UsL R. P. Nr. 75 poz. 433), 
wydanego w  porozumieniu z Ministrem Skarbu do par, 11 punkt b) 
Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 17-go czerwca 
1924 roku o obowiązku i sposobie pokrywania wydatków przez zwią­
zki komunalne, oraz do niektórych innych paragrafów tegoż Rozpo­
rządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej niniejszym

OGŁ AS Z AM
że w okresie od dnia 20-go lutego 1929 roku do dnia 26-go lutego 
1929 roku włącznie w  godzinach od 9-ej do 15-ej codziennie, nie wy­
łączając niedzieli i świąt w  sali posiedzeń Sejmiku Będzińskiego 
(Gmach Starostwa Będzin, Sączewska 17), zostanie wyłożony do pu­
blicznej w iadom ości, uchwalony przez Wydział Powiatowy w Będzinie 
na D osiedzeniu w dniu 15-go lutego 1929 roku, Preliminarz Budże­
towy Będzińskiego Powiatowego Związku Komunalnego na rok 
1929/1930, łącznie z Preliminarzami Budżetowymi zakładów  
9 przedsiębiorstw komunalnych.

Płatnikom danin komunalnych z terenu miasta Czeladzi t gmin 
wiejskich powiatu Będzińskiego przysługuje prawo przeglądania pre­
liminarzy i wnoszenia zarzutów oraz zastrzeżeń.

Będzin, dnia 16/EE 1929 roku.
Przewodniczący Wydziału Powiatowego 

Starosta Będziński:
(—) J. Boxa.

'T a rz ą d  Spótdz. Kola Oświat., wzywa p.
Krajewskiego Jana do w łasnego loka­

lu, celem uregulow ania należności o raz 
podjęcia zwolnienia.

J arosz Piotr zgubił książkę w ojskow ą wy­
daną przez PKU. Sosnowiec.

■fujirosia* G tesner zgublt kartę rejeslra* 
1 1  cyjną wydartą przez magistrat w Za­
wierciu. _______ .
V g u b io n o  portfel l kartę odroczenia wf« 
4-* daną przez PKU. Będzin i różne do­
kumenty, które unieważnia się. Pobiega 
S tanisław . _______ _______ _____ _

X /fikolajczyk Franciszek zgubił książkę 
F I  wojskową wydaną przez PKU. S o s ­
nowiec ł zameldowanie w Świętochłowi­
cach.    _ _ _ _ _ _
jjląb Leon zgubi! książkę Kasy C horych 
jl wydaną w Sosnowcu.

Iózef Droździewicz zgubił książkę w o js k o - 
wę wydaną przeć PKU. Sosnowice.

K -Ijasz Gotdowskl zgubił koncesję z mo* 
'Ł* rtopolu tytoniowego. _______

S" kradziono książeczkę wojskowa wyda­
ną Pawłowi Dztolek przez PKU. S o s­

nowiec. Siewierz, Piłsudskiego. __ _

l / a p c l a  Tadeusz zgubit książkę wotsko- 
i v  wydaną przez PKU. Miećhów.

Szafrańska Ludwika zgubita książkę P< 
K. C h, wydaną w Sosnow cu.

Szkutnik W ładysław zgubit książkę Kasy 
Chorvch. •

Cgruszka Antoni zgubit książkę Kasy Cho-
* rych wydaną w Sosnow ca.

R O Ż N E .

Ostrzeżenie! Za wszelkie dlcrgl poczynio­
ne przez żonę moią Lucię O tszynko z 

Kużelów nie odpowiadam , iaa  Otszynko, 
Sosnowiec, Podjazdowa 9.

 nc dnia 1S lutego tramwajem Katowic*
s  Sosnow iec — Będzin, możliwie też w 
środku jednego ze wspom nianych miast 
zgubiłem dwa protesty po 150 z!., z w ysła­
wienia H. Feitmana, Sosnowiec, Dekierta 
12. na zlecenie B. G iiksberga. Uczciwego 
znalazcę proszę o  łaskaw e przestanie pod 
adresem: S . Ungera w Będzinie, Kołłątaja 8.

Druk. *£xpr«0 S k łęb ię"  Sosnowiec, ul. "laotralna tal. 4  94


